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Orzeczenie Stanu 
w procesie b. ministra skarb Czechowicza 

·Trybunał żąda uchwały Sejmu o celowości pozabudżetowych kredytów 
W ĄRSZĄ W A, 30 c:terwca. Dnia 29 b. 

m. o godz 9 wiecz. po u.godzinnych na. 
radach, przewodniczący prezes Supiński 
flgłosił następującą uchwałę Trybunału 
Stanu: 

Zważywszy, że w myśl art. 4 i 7 Kon· 
stytucji, uchwalenie budi;etu i kontrola 
wykonania tego~ stanowią wyłączne i pod 
E.tawowe prawo ciała ustawodawczego, zaś 
1;astosowanie się do budżetu i wyliczanie 
1&ię z dokonanych wydatków - to zasadni 
czy konstytucyjny obowiązek rządu; 

że jedynie Sejm powołauy jest do me 
cytoryc.znej oceny otwartych przez rząd 
kredytów i dokonanych wydatków; 

że oceny takiej, w razie uchylania się 
przez rząd od wykonania swojego obo­
wiązku konstytucyjnego przez niezgłosze 
nie do zatwierdzenia sejmo\\<i kredytów 
dodatkowych, bądź zamknięć rachunko-

ca t9~9 r. Trybunał St.anu nie znajduje 
o:;tatecznej oceny merytorycznej ot.war­
tych przez p. Gabryela Czechowicza b. mi 
nistra Skarbu, poza budżetem kredytów; 

że w aktach Trybunału Stanu znajdu 
je się obecnie materjał do takiej oceny; 

że należyte rozstrzygnięci~ sprawy, 
przekazanej Trybunałowi Stanu, wymaga 

uprzedniej merytorycznej oceny przez Trybunał Stanu jednogłoś:rue ~ 
Sejm kredytów otwartych przez oskarża- nawia: 
n ego poza budżetem; Postępowanie w sprawie niniejsad a 

że zgodnie z art. 15 ustawy o Trybu- wiesić do czasu wydania przez Sejm Rze. 
nale Stanu, przepisy ustawy postępowa- czypospolitej Polskiej ucłiwa.ły7 zawiera 
nia karnego mogą mieć w postępowaniu I jącej ocenę merytoryczną .za.k:westjoruN 
pr~ed Trybunał~m Stanu tylko odpowie-1 nych przez ~ejm pod względem formali­
dme zastosowame; nym kredytów. _ - ._ _..(P .AT)., 
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Imponujące manifestacje 
„ . ku czczi generała Bema 
Smiertelne szczątki bohatera przybyły d~ Tarnowa 

wych, sejm władny jest dokonać w każ- KRAK"'} ~:, Zf\. ~ D7.i · o ~1•dz. 7 1\firno , ·czesl"ei p0ry licznie zebrana st.wowe ruszy} w drog~ do Tarn01!iia'411t 
dym czasie, nie wyczekując nawet przed- min. 45 rano zebra.li się ua dziedzińcu" a.- publiczność wzdhlż szpalerów wo.8ka że- skortowany przez samoloty 'WO~ 
stawienia rządowego (art. 7 Konstytucji) welskim przed sarkofagiem generała Be- gnała manifestacyjnie orszak ze zwłoka- · 
i wniosku N~~wyższej Izby Kontroli (art. ma reprezentanci władz. członko\Yie ko- mi bohatera. Na stacji w Bochni~ zatrzyma! 
9 K tvt ) się prze-z trzy minuty, przyczem n.a dwar 

~:ms • UCJl ; . . . . mitetu i delega.cje. Trumnę wniesiono na Przed dworcem kolejowym. oficerowie 
ze w uchwale seJmoweJ z dnia 20 mar· lawetę zaprzężoną w trzy pary białych artylerji zdjęli trumnę z lawety i prze- cu odbyła się imi'>onująca manifestacja. 

: arn•:was ' koni, poczem uformował się długi pochód nieśli ją poprzez salony recepcyjne do wa Przy dźwiękach „Pierwszej Bryp 
t korowodem wieńców, który przeszedł z gonu. O godz. 9.15 pociąg ze zwłoka.mi ge- dy" pociąg odjechał w kierunku Tarnowa. 

Przygotowania do rokowań Wawelu do dworca kolejowego. nerała Bema przy dźwiękach hymnu pań TARNóW, 30. 6. - w cza&e dzisit'Or 

polsko-niemieckich szych uroczyst.ości związanych z ~ 

już si~ rozpocz~ły POD ZNAKIEM TEROR'U ~:!~~~:;~ n!ro~ :: BERLIN, 30. 6. ~ W sobotę przybył tor armji gen. Romer wygłosił przemó-
do Berlina poseł niemiecki w War~zawie wienie, w którem powitał zwłoki generala 
P• U. Rauscher, który J·ak informuJ·e ł d . Bema w sposo'b n"..+"'P.UJ

0

!l""7· Odbywa s1· 6'A w Opolu ś e ztwo w sprawie """"<i "=".T • „Frankfurter Zeitung" przeprowadzić ma ""li „Generale bob.a.terze! Czcigodne Twojl 
z przedstawicielami rządu rozmowy na te masakry artystów polskich zwłoki po długiej tułaczce wracają do u.ko 
mat obecnego stanu rokowań handlowych eh . o· •tane milj' 
nol k · · ,,. h (PAT) BYTOM 30 6 W t t · h d · h · Rzekomi· agenM pol1'cyJ·ni aneJ JCZyzny, Wl onami lleft ,,.. s -o- memiecl\1c . · , . . os a me mac zJa- ~ożą i najdroższą Twemu uchu muzyką: hu-

BERLIN, 30. 6. - W skład delegacji wiaj~ sit !1 Polak<?w, ~tórzr byli ~wiad- d k . k t dl N. kiem polskich armat" • 
.l"liemieckiej, która w początkach lipca kam1. zaJ~C opolskich, Jacys osobmcy l na wypa e me orzys nego a iem- . . . . , .•• 
wyjedzie do Paryża na rokowania likwida podaJac się za ców świadczenia .rozmaitemi następstwa- Przemówierue wygłosili rowmez m. in. 

. mi, preze.s komitatu sprowadzenia zwłok gen. 
CYJ~e polsko-n-i€m~ec~ie, wchodzi, jak do- agentów policji, Zachodzi llOdeJ·rzenie, że prawdopodo- Bema. P.· Józef Jakubowski oraz J. E. gen. 
nosi prasa, z ram1ema urzędu spraw za. . . . . 1 b t J b Wal 
granicznych tajny radca Marti us jako nakłaruaJą ich. do zeznawama w. nadcho- bnie hitlerowcy z r0Jm1s rz erzy aron ass. 
przewodniczący, pozatem zaś prof. Ka uf dzącym proces1~ o. z~asakrowan!~ zespo· bnie hitlerowcy w sposób podstępny Powitanie zwłok gen. Bema w Tamo 
man, t 11j ny radca von Schack i radca lu op~y. kat~w1ck1eJ . na korzysc pałka- przez nastraszenie świadków wie miało przebieg niezwykle podniosły i 
Matzner. rzy niemieckich. n próbują wpłynąć na bieg śledztwa. uroczysty. Udział w nim brali przedstawi 

Zagraniczni diiennikarze 
iwiedzili P. W. K„ Zbrodnia pijanych parobków 

Współuczestnik zabawy padł pod 30-ma 
• • • c1osam1 noza 

POZNĄN, ~o. 6. ~W cza~ie ~n.iada~ 
nia wydanego wczoraj przez Syndykaf 
Dziennikarz~r Wielk()polskich na. c~eść 
korespondentów prasy zagra~icznej w 
Berlinie, p~·zybyłych do Pozn~nia, celem W nocy z soboty na niedzielę wieś nił rromalaka i zadał mu kilka ran bagne 

ciele władz wojskowych, rządowych, cywil 
nych, samorządowych, organizacyj i st.o 
wa.rzyszeń oraz olbrzymie tłumy publicz 
ności, manifestacyjnie witające zwłoki ge 
nerała - bohatera. ,(PAT) 

Lotnicy hiszpańscy 
uratowani zwiedzenia PWK, przywitał gości prezes Bechćice w pobliiu Konstantynowa była tem w plecy. 

Syndykatu red. Jarachowski, poczem p. terenem krwawej zbrodni, dokonanej . Uciekający, z~roczony pa;dł na ziemię. LONDYN 30. 6. _ Agff'1.c·a Reute. 
Lauret, korespondent „Le Tempa" imie· przez kilku pijanych parobków na osobie Wowczas napastmcy rzuch się na bezbron . . ' • . ;' ~ 
niem gości podziękował za gościnne przy- niejakiego Tomalaka, mieszkańca Bech- nego i zaczęli się nad nim pastwić, zada- rn d.onosi z -!1-zorow, ze brytyJski transpo1 
jęc!~. cie. jąc nieprzytomnemu przeciwnikowi 30 cęż towiec lotniczy „Eagle" ·który od kilku 

YY d~iu, ~zisiej.$zym odbyło się na W czasie zabawy wynikła między To kich ran. Na krzyk żony mordowanego dni poszukiwał hydroplanu hiszpańskie-
czesc go~c smadame w?dan~. przez prez~- malakiem i parobkami z nieznanych bliżej zb~egli .się sąsiedzi,_ le~z .Tom~lak przed u- go „Numancja", zameldował drogą radjo 
denta _miast~ 'ł! „złoteJ sal~ ratus.zowe~, powodów kłótnia, zamieniona następnie w dzielemem mu . Ja~ieJk~lw1ek P?mo~y wa o znalezieniu zaginionego od tygodnia 
na ktorem rn. m. przemawiał p, w1ce-mi- b "k zmarł, pozostawaJą.c zonę i dwuletme dzie · t , 1 "t .

1 
, h: . k h T 

ni ster spraw zagranicznych Wysocki, OJ ę. ·cko. apara u i o m rnw iszpans ·c . ranspo;. 
min. Bertoni irnienicm gości zaś dr. Loch Tomalak, widząc . ie nie da sobie rady Policja ares.ztowahl. 7 sprawców mo1·- towcc donosi, że wszy.stkich c4tercch lotni 
ner, P· Laurct. Joor%en.sen i VoJ:t('IRl'ii. r. kilkoma 1iaptish1ikami, zaczą.ł ucirknć. dn z 19-lctnim l\faksyrniJiancm. Kacprza- ków wzi~to nn. poklad „Eaglc'. Uratowan1 

.(l1AT), W czasie u.ciec:ki jeden z parobków doa-o• kicm na czele. · czują się dobrze. (PĄT), 
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Romaalda 

'ntro - Nawiedzenie N. M. P. 

TEATRY 
featr Miejski - Mira Efrot 
featr Letni - Panna Łódź 
reatr Popularny Baron KimeJ 

CO GRAJĄ W KINACH 
Bajka - Car Mikołaj II 
t.apitol - Romans hrabianki 
Casino - A jednak ciało jest słabe 
Czary - Upiór oceanów 
Corso -Herszt bandy potępieńców 
Dom Ludowy - Burza 
Era - śmiej się pajacu 
Grand IUno - Szósta plaga świata 
Luna - Fapfary miłości 
Odeon - Cud XX wieku. 
Oświatowy - Niepotrzebny człowi P ' 

Palace - Szczęście u kobiet. 
Beaursa - Taki jest Paryż 
Spółdzielnia - Błękitne noce 
Wiktorja - Serce nie sługa. 
Venus - Cuda cyrku 
Wodewil - Raj na ziemi. 
~~ta - Katusze miłości 

-o- . 

Zawiadomienie 
Cech Rzeźniczo - Wędliniarski Koper­

dłka 46 zawiadamia swych członków, że 
dnia 2 lipca r. b. t. j. we wtorek o godz. 
5-ej w pierwszym o 7-ej w drugim termi 
'Die odbędzie się 

Sprawozdawcze Półroczne Ogólne Ze­
branie. Obecność każdego członka koniecz ... 

Zarząd. 

Wycieczka polska 
do Jugosławji 

W dniu 81 sierpnia r. b. wyrusza do 
1agosławji wielka wyciecźka polska, or­
pn.izowana. przez zarząd „Domu Polskie­
go nad Adrjatykiem". Uczestnicy wycie­
czki zwiedzą. po drodze Wiedeń, Buda­
peszt, a w Jugosławji Zagrzeb, Split (Spa 
Jato), Dubrownik (Raguzę), Cetyrję, wy 
brzeże Dalmacji, i wezmą udział w uro­
czystości odsłonięcia tablicy pamiątkowej 
ku uczczeniu króla Bolesława Chrobrego 
na wyspie Solta obok Splitu, na terenie, 
nazwanym na cześć tego króla „Chro­
brem", a będącym własnością „Domu Pol 
skiego". Organizatorowie tej wycieczki 
zwracają się z gorącym apelem do szero­
~ich sfer społeczeństwa polskiego o jak­
najliczniejszy udział w tej wycieczce. Oso 
by, prapi~ce wzi.ąć w niej udział, zechcą 
zwracac się do bmra „Domu Polskiego 
nad Adrjatykiem" (p. Jan l\:Ioczvdłow­
sk.i, ul. Nowy świat 49, II piętro, 6 - 8 
w1ecz. w Warszawie, 

Nocne dyżury aptek 
D~iś w ~10cy ,~~-~u~ują następuJące 

Jp~eki: S-row W0Jc1ck1ego (Napiórkow­
skiego 27), W. Danieleckiego (Piotrkow 
; im 127), P. Ilnickiego i J. Cymera 1Wól­
·;:1ańska 37), S-rów Leinwebra (Pl. Wol­
J. Kahana (Aleksandrowska 81). 

i „. „-. 
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adziany nc.i nóż rzeźnicki 
18-łet i młodzieniec kona w szpitalu 

jako ofiara nieszcz~śliwego wypadku 
W jatce Jana Pawlaka przy ulicy Łą­

kowej nr. 28 pracowali dwaj młodzieńcy: 
18-letni Józef Przewojski i Feliks Pomor 
ski. 

będąc w wesołym humorze, przeszkadzał I się lewą ręką, prawą zaś, w której f;rzymal 
w pracy swemu przyjacielowi, a gdy Po- długi nóż rzeźnicki, oparł sio o stół. 
morski, w dość ostrej formie, zwrócił mu Przewojski, nachyliwszy si~ w kienzn. 
uwagę by się uspokoił, Przewojski zamie- ku przyjaciela, stracił róWnowagę i na.: 

Onegdaj popołudniu, gdy byli sami w I rzy się na niego, chcąc go uderzyć. Spo- dział się na nóż rzeźnicki, skutkiem czego. 
jatce posprzeczali się z sobą. Przewojski dziewając się ataku, Pomorski zasłonił rozpruł sobie brzuch i zalewając się krWią ' 

Jak to było naprawdę 
Zarząd Związku pracowników poczty i telegrafu 
w sprawie p() Lausowej spełnił swą powinność 

„Kobiety nie bij nawet kwiatem" a 
tembardziej nie "Wyrządzaj krzywdy choć­
by najmniejszej p zeustawicielce płci sła­

bej, jeżeli z wyroku Bozego - zos~ała wdo 
wą. 

Wdowom 1 sierotom religje wszystkich 
narodów okaz„;wać pomoc nakazują, krzy­
wdzenie tych nie~zc7.~śliwych istot mianu­
jąc grzechem 110 nit>ba o pomstę wołają­
cym. 

Niema też w istocie nic bardziej litości 
godnego, jak postać wdowy-matki bezrad­
nie stojącej wobec otaczającego ją świata 
ze wszystkiemi jego przeciwnościami -
wszak wiemy wszyscy doskonale, że „bied 
nemu nawet wiatr w oczy dmucha" ... 

Nic więc dziwnego, że ród męski, 
silnym się nazywający, od najdawniejszych 
czasów, uważał sobie za punkt honoru za­
wsze i wszędzie występować w obronie 
przedewszystkiem wdów i sierot biednych 
przed tymi, którzy miast pociechy -
krzywdzę dla nich w zanadrzu noszą ... 

Zdarza się przytem jednak nierzadko, 
że ten lub ów Adam krusząc kopje w obro­
nie jakiejś Ewy-wdowy nieco przesadzi, 
przeholuje, przesoli. 

I to się istotnie przytrafiło niedawno je­
dnemu z przyjaciół naszego pisma, które­
go informacjom ufając, napisaliśmy w nu­
merze 145-tym „Hasła" z dnia 29 b. m. 
artykulik p. t. „Służ panu wiernie - gorz­
ki los wdowy po Sybiraku". 

W artykule tym występując przeciw rze 
komemu pokrzywdzeniu wdowy po ś. p. Fe 

!iksie Lausie, niższym funkcjonarjuszu po­
czty, pisaliśmy między innemi, jakoby 
p. Feliks Laus, umierając w dniu 8 grudnia 
1928 roku pozostawił żonę wraz z dwoma 
małoletnimi synami i matką 85-letnią, bez 
żadnego literalnie zapotrzenia, bez grosza 
gotówki", że Zw. pracowników poczty 
„przymierającą głodem wdowę ... zbyt zapo 
mogą 60 zł. wynoszącą", że „p. Lausowa 
dotychczas nie otrzymuje emerytury", że 

odmówiono jej prowadzenie jadłodajni od­
dając takowe dwom siostrom Cieciołków-
nom". 

Jal.c się obecnie dowiaduejmy, informa­
tor, tknięty widocznie zbytniem uczuciem 
tości, przesadził nieco, malując w tak 

czarnych kolorach położenie p. Lausowej, 
którego zresztą nikt jej zazdrościć nie bę­
dzie. 

P. Lausowa otrzymała mianowicie z k 
sy pogrzebowej sumę wcale pokaźną -
400 zł. oraz trzymiesięczną odprawę od rzą 
du. Przytem dzieci dorosłe pracują, łożąc 

również na utrzymanie domu. Wreszcie co 
się tyczy nie oddania jej w zarząd jadło­
dajni;, nie Zarząd, a ogół pracowników 
pocztowych był temu przeciwny. 

Jak więc z powyższego wynika, położe 
żenie p. Lausowej po śmierci męża nie by­
ło wcale tak beznadziejne i z powodu tego 
zarzuty, jakoby cały Zarząd Związkua pra 
wwników poczty i telegrafu wobec p. Lau­
sowej postąpił po macoszemu, odpadają. 
Zarząd zrobił to, co uwafał za stosowne. 

i możliwe„ Wal. 

Fałszywy „mecenas" 
nabrał łódzkich kupców na miljon złotych 
Władze policyjne w Sosnowcu wykry I Rozenberg posiadał luksusowe aparta 

ly niebywałą aferę wekslową, która obej menty w Warszawie„ Łodzi, Białymsto­
mowała większe ośrodki przemysłowo-han ku w miastach tych miał swoich agentów, 
dlowe całej Polski, przyczem ofiarą oszu którzy wyszukiwali kupców zbankrutowa 
stów padło wielu łódzkich kupców. nych, ale cieszących się jeszcze resztka­

Policja od dłuższego czasu zwróciła u- mi dobrej opinji. Banda agentów propo­
wagę na znaczną ilość będących w obiegu nowała kupcom pożyczki wekslowe i spro­
weksli, żyrowanych przeważnie przez oso wadzała ich d Sosnowca, gdzie Rozenberg 
by nieżyjące, alob też podpisane fikcyjne obiecywał im . ,\rystarać się o . pożyczki 
mi nazwiskami. Po dłuższej obserwacji wekslowe pod warunkiem, że połowa pie 
ustalono, że wszystkie weksle pochodzą od niędzy, uzyskanych z dyskonta przypad­
niejakiego Manela Rozenberga, zamieszka nie jemu. Sam zaś Rozenberg obowiązy­
łego w Sosnowcu i znanego pod p.;eadoni wał się weksle zaopatrzyć w żyro i wy-
mem „Mecenas"., kupić. _ 

padł bez przytomności na ziemię. Pomor 
ski, widząc, jaki okrutny cios spotkał je­
go przyjaciela wyciągnąt mu nóż z brzu. 
cha i chciał go sobie wbić w piersi, by ra­
zem ze swoim przyjacielem zakończyć ży­
cie. Zamiarom Pomorskiego przeszkodz~H 
dwaj przechodnie, którzy przypadkowo-·· 
przez okno - widzieli tę straszną scenę. · 
Do nieszczęśliwego Przewojskiego zawe­
zwano pogotowie rau~owe, którego le­
karz - po udzieleniu pierwszej pomocy 
-przewiózł ofiarę wypadku - w stanie 
beznadziejnym - do szitala św. Józefa. 

Zawiadomiono o wypadku władze po­
licyjne pociągnęły do odpowiedzialności 
Pomorskiego, który w czasie dochodzenia 
groził, iż odbierze sobie życie. (w) 

Wypadek na torze 
w Helenowie 

W dniu onegdajszym w czasie wyśei 
gów motocyklistów w Helenowie zdarzył 
się tragiczny wypadek, który nieomal nie 
pociągnął za ~obą śmierci dwóch zawodni 
ków. Na ostatniem okrążeniu wskutek de. 
fektu w motorze, jadący zawodnik Hart. 
wig upadł pod maszynę, a nadjeżdżają.cy 
z tyłu zawodnik Maczyński najechał ną 
niego z całą siłą i upadł również. Na szczę 
ście jednak w porę motor zatrzymano, 
Hartwig i Mac;r;yński ulegli ci~kim obrą 
żeniom ciała. (p) 

Wyjaśnienie 
W związku z artykułem p. t. „Reduk 

cje w Magistracie a partyjny protekcjo. 
nalizm", zamieszczonych w nr. 172 „Ha­
sła Łódzkiego",Magistrat m. Łodzi komv 
nikuje: 
Nieprawdą jest, że stolarz warsztatów 

miejskich, p. Jan Bielecki, został zredu­
kowany ze względów ,,partyjnego protek

1 

cjonalizmu', dlatego, iż „nie jest ćzerwo 
ny''· Prawdą natomlast jest, że zwolnie­
nie p. Bieleckiego, w liczbie 18 ogół~ 
zredukowanych pracowników warsztatów 
miejskich, nastąpiło naskutek braku robo 
ty stolarskiej i małej wydajności pracy p. 
Bieleckiego, zgodnie z wnioskiem jego bez 
pośrednio przełożonej władzy. Prawc14 
jest również, że p. Bielecki - należy do 
klasowego związku Pracowników Instytu 
cyj Użyteczności Publicznej i jest posia­
daczem książeczki członkowskiej nr. 
34905, oraz - że wśród 18 zredukowa­
nych pracowników warsztatów miejskich 
przypada na związki klasowe 55,6 proc., 
na t. zw. polskie 33,3 proc. i na chrześći­
j ańskie 11.1 proc. 

Kino DOM LUDOWY-
PRZEJAzD 34 6 

Dziś monumentalny film! 

Do naszrch Szan. Prenumeratorów zwracamy się z prośbą 
o wpł_aca~1e prenumeraty za czerwiec. Istnieje we 
"":szys~k1ch p1s~ach zwyc~aj opłacania prenumeraty zgóry, po­
mewaz ':Vszyst~1e wydawmctwa za papier i robociznę także samo 
wykłada1ą gotowkę zgóry. 

Za uzyskane w ten sposób weksle afe 
tzysta kupował towary, które spieniężał 
po niskiej cenie i uzyskane pieniądze loko 
wał w bankach Szwaj carskich i Niemiec­
kich. 

Po wykryciu tej afery ·policja Sosno­
wiecka skomunikowała się natychmiast z 
Urzędem $ledczym w Łodzi, który też a­
resztował w naszem mieście wspólnika Ro 
zenberga Hermana Bratka i jego „sekre­
tarza" Jana Wilczyńskiego. 

r.-„BURZA" 
Potężny dramat z życia .rosyjskiego, 

W rolach głównych: dwie potęgi ekranu 

John Banymore . i Camilla Horn 
Rzecz dzieje się w Rosji od roku 1914 do 

rewolucji bolszewickiej 

Nie wątpimy, Że nasi 
zadość uczynią. 

Sz. Prenumeratorzy życzeniu naszemu Sprawa zatacza coraz szersze kręgi. 
Według przypuszczeń władz policyjnych 

ADMINISTRACJA aferzyści narazili cały szereg kupców na 

~--------~-~~~----·~-----·-~.~~~~~P~®~~ - {w) 

Ceny miejsc: W dni powszednie na wszystkie 
seanse, zaś w soboty, niedziele i święta od 
god 7 1-3 pe I m. 75 g:r., Il 40 ar" III 30 srr 

·W soboty, nied:z;iele i święta od godz. 4 ";; 
I miejsce 90 gr., U Int · 50 gr. III m. 30 gr 



Nr. 177 . .RASŁO" z dnfa 1 Hpta 1929 roku.. ' 

. . 

Krwawa libacja na Chojnach' 
; „ . . ·--·· 

TEATlł I łZTUICA 

TEATR MIEJSKt 
,,MIRA EPROS'4 -· Pijani uczestnicy zabawy poranili policjanta 

Jeden z · napastników został zastrzelony 
W nocy z soboty na niedzielę w m.iest: 

bru.u. Piotra Jałochy przy ulicy Lelewela 
U'. 21 odbywała się huczna libacja z oka.­
'Cji"muenin gospodal'2la, na które przybyło 
bardzo wielu zaproszonych goś<;:i. 

Ó godz. 11-ej kilku mocno podchmie­
fouych osobnikóV( wyszło .przed dom na 

•Ufią. 

W pewnej chwili d6 towarzystwa, skła 
dającego się z kilku muzyków oraz ucze­
atników uroczystości imieninowej, przy­
hłczył się 21-letni · robotnik Eugenj usz 
Powiechrowski, zamieszkały przy ul. Wój 
towskiej nr. 22, który również wracał pi­
jany z jakiejś zabawy. Wszyscy uczestni 
cy libacji pili na ulicy wódkę i zaczepiali 
przechodniów. ' 

, Około godz. 2-ej w nocy przechodził u-
6cia Lelewela posterunkowy 6-go Kom. 

Pol. 32-letni Stanisław Kowalski, który po 
wracał od swego kuzyna do domu. Aw.an 
turnicy na widok policjanta -:- bez naj­
mniejszego powodu - rzucili się na niego 
i poczęli go bić laskami. 
Napadnięty posterunkowy . Kowalski w 
pierwszej chwili cofnął się' o parę kroków 
i wezwał awanturników do spokoju, u­
przedzając ich, że w przeciwnym razie 
zmuszony będzie użyć broni. Na takie o­
świadczenie posterunkowego uczestnicy 
libacji obrzucili go gradem kamieni, przy 
czem posterunkowy Kowalski ugodzony 
w szczękę upadł na bruk. Jeden z awan­
turników zbliżył się do leżącego na ziemi 
Kowalskiego i począł go bić, wówczas po 
sterunkowy - resztkami sił - wydobył 
z kieszeni rewolwer i dał dwa strzały w 
kierunku napastnika. · 

Pijane towarzystwo, widząc jakie sku 
tki pociągnęła za sobą awantura, rzuciło 
się do ucieczki. Napastnik zaś ranny w 
okolcę serca i brzuch padł na ziemię i po­
niósł śmierć na miejscu. 

Zaalarmowane o powyższym wypadku 
władze policyjne natychmiast przeprowa­
dziły dochodzenie i ustaliły, że zabitym 
jest 21letni robotnik Eugenj usz Powil 
chrowski. Do rannego posterunkowego 
Kowalskiego wezwano pogotowie ratun­
kowe, którego lekarz · udzielił mu pierw­
szej pomocoy. 

Za zbiegJymi awaturnikami władze 
policyjne zarządziły natychmiast pościg 
w wyniku którego wszystkich uczestni­
ków libacji i krwawego zajścia ar~ztowa 
no. 

Katastrof a autobusowa pod 

po cenach na~ (od .SO gc..). 
Dziś i codziennie e godz. ~ wiecMram 

wz..."'USzająca. i rozśmieszająca do łez ,,Mira E· 
fros" sztuka w 4-ch aktach Gordina, w :nowej 
inscenizacji Andrzeja Marka. 

Znakomita odtw6u.ey:m roli ~ hena 
Horecka na tle świetnego zespołu da1e prawdzi 
wy koncert g:ry. 

Bilety po cenach najn:iższ:vch do nabycia :11 
kasie aamawiań w cnkierni Gostomskiego. 

TEATR LETNI W PARKU STASZICA. 
Dojazd tramwajami nr. 3 i -'L 

Park Staszica rozbrzmiewa co wieczór mel() 
dyjnemi szlagierami wesołej rewji w 3-ch ak· 
tach ,,Panna Ł6dź". 

Wesołej zabawie pr.zewodni=a: 2lnlcz, Jlh9. 
ziński, Dunajewska. 

Bilety w cenie od 1 zł. do 6-cin od . te-ej ·ra­
no do 7 wieczór ~ można. :w; eukiemi Go. 
stomskiego, od 8-ej przy wej§ciu do parku. 

lIC'EK!·A Ili ,. pociągnęła za sobą 15 ofiar 
P.. f • • t d d • d • I ' •· w czwa?ł.ek ·' ·liDca b. z. •,,.gock. ·· IJanego szo era poc1ągn1ę o o o powie z1a nosc1; po mkcesach ~ „„. · „ • . „ 

atmt N~ teaQ: . ..Jłednta„._1>' $&We 
W dniu wczorajszym około godz. 10 Łodzi, którego lekarz udzielił wszystkim Pozostali pasażerowie ułea:li lże.isz;ym przez Ł&li :w cełn dallia możncW! :'8)t ~ 

:ano na szosie Rokici11skiej wydarzyła się pasażerom autobusu w liczbie 15-tu. obrażeniom ciała. · SZY.m warstwom komir•ign41 zapoznania CW.. 
wstrzasajaca katastrofa autobusowa, któ- Cieżkim obrażeniom uległ: Józef Etin- ś. P· tel-omskiego oraz znakomitej~~-

._ ' ' Szofer autobusu, również ~oznał poważ spała artystycznego na czele s mb:du;aml ra p~c1ąg_ '.w.ła za_ sol.)ą 15 ofiar. ludzkich. ge.r, _zamieszkały przy_ ul. Piotrkowskiej 64 ,...,.;..,,..,., J'ak """'~usz "--'---- i ~- - :.....1 
-~ . niej szych obraeń. Autobus został doszC2lę- ~J. „...., vi>--=- ~ - ... ,)NO L. \V1s111owe'J Gory do Łodzi wracał Cna1m Czerlow, zamieszkały przy ul. Jakó- ko raz jeden ~ na scenie 1leiatJ;lll ~ 

tnie zdruzgotany. autobus prZC]K!niony pasażerami. Kierow ba 2, Józef Kelog, zamieszkały przy ul. Ro nego. Będzie t. '.Celka ~czna lllCata 411:1 

ca samochodu hył pijany, pasażerowie kiciń~kiej 104, Mordka Wronek, zamieszka Zawiadomione o powyższym wypadku stałych bywalców Teatmi Bopiłamego. Btlet:J 
kilkakrot:1ie zwracali r-nu uwag:;.:, że źle kie ly przy ul. Frnnciszkańskiej 36, Józef Wein władze policyjne wszczęły natychmiast.o- już nah-yć ~ w ll:astiie teat?tt • ·~ .otl 
ruje autem. W oclleg!o~ci trzech kilome- berg, zamieszk. przy ul. Zawadzkiej 12 i we dochodzenie, w rezultacie którego Me- !: ~~ : ~ecz. bez ~ .cemy,... 
tró\V od Łodzi pijany szofer stracił zupeł Józef Goszkicwicz, zamieszkały przy ulicy sztowały szofera, jako winnego wypadku gz. • 

nie orjcntacj i; i na zakręcie auto wpadło Rokici1iskiej 104. wypadku katastrofy . . (w). 
'10 rowu. 

• • 
SWIT, DZIEN I NOC 

Odpowiedzi Redakcji Autobus wywrócił si~ oo góry kołami, 
.l)rzygniatając swym ciężarem wszystkich 
pasażerów. Z poci samochodu rozległy się 
wzcrażiiwe krzyki nieszczqśliwych Judzi, 
wzywających pomocy. ' W mieszkaniu domu przy ulicy Kru- uda 38-letni Józef Dubiś bez stałego miej 

J>ama H. K. ~ Łodzi w. sprawie usławf. 
przemysłowej. Ustawa ·~ ,z ... 
7-..go czerwca 1927. bez:wzgtędme ~ 
zuje i dłatego ogdł whdea sł,ę 'do- nłeł ało­
sować. sca zamieszkania. · świadkiem katastrofy był znajdujący czej został pobity tępem narzędziem i u­

si~ w pobliżu jakiś pastuch, który niezwło legł ogólnym obrażeniom ciała 22-letni ro 
botnik, zamieszkały w tymże domu. 

cznic zaa1arn1o·xał policj~ . Do ofiar kata- .Na ul. zakątnej _ został pobity astrem 
~trofy zawezwano pogotowie ratunkowe z natzędziem i odniósł ranę kłutą prawego 

Wezwane pogotowie ratunkowe - ·po 
udzieleniu pierwszej pomocy - przewio­
zło bezdomnego do szpitala przy Zbiorni 
~ajiliaj. .~) 

Do baczema nad ję!~~Diem • 
Łodzi jest po.wołanYi Ucąd &eel!ij~ 
I lustantji przy Magistracie m. Łodzi ~(da.); 

Kino ·,,RESURSA'' 
ul. Kilińskiego Nr. 123. D • , • dni ł,....-..-WT.„Jd 

ZłS I DaS1:~. Diiś i dni · następnych! 

Na.Jtępny program: 

Jego Ekscelencja 
Posłan·~ 

-Szampańskie ' arcydzieło genjalnej r·eżyserji LUBICZA p. ł • 

TAKI EST PARYŻ 
W rolach 
głównych: 

c' est Paris. •• !) 
Monte Blue, Patsy Ruth Miller, Liłjan Tashman 

gwiazdy teatrów paryskich 
Oto film lekki jak puszek, którym pudrujecie sobie panie noski, szalony, płomienny, 
francuski. - «;A, C'EST PARIS ••• !, to filmowa fantazja ~ody, kokieterji, wyrafinowania, 

frywolności i umalowanych nóżek 

Początek seansów w dni powszednie o godz.: 5,20, 7,15 i 9.; w dni świąteczne o godz. 3, 5, 7 1 9. 

9ł8 
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Nemzetti Ł. K. S. 2:1 (1:1 
Za efektowną grę Remay III zniesiony ·na rękach ·publiczności 

Pierwsze w tym i 1oku międzynarodowe 
.zawody, :iroz~grane między ŁKS - Nem­
zetti z Budapesztu, nie wywołały należy­
tego zainteresowania wśród szerokich mas 
łódzikch sportowców. 

Przedewszystkiem mało dopisała ga. 
lerka, znak już że wakacje nadeszły, wsku 
tek tego też odbiło się to ujemnie ·na ka­
sie gospodarzy. 

Widzimy, że sprowadzać drużyny za­
graniczne nie opłaca się ze względów ka­
sowych, w tym wypadku tylko takie klu­
by jak Hakoah wiOOeński mogą ściągnąć 
na boisko tysiączne rzesze. · 

Po klęsce Węgrów w Warszawie spo~ 
dziewano się ogólnie zwycięstwa ŁKS-u, 
tymczasem leader Ligi zawiódł i w pierw 
szej połowie nie mógł sprostać grze buda 
1>0Szteńskiej drużynie. 

Skład N emzetti: 
Gallina bramkarz; _._ Torek, Flora o­

•rona: Toth, Odry, Belczyk pomoe; -
Remay III, Remay Il, Kautsky, Horvat, 
Singer atak. 

Czerwoni wystąpili w następującym 
składz.ie: Mila; - Gałecki, Cyi; - Kubiak 
(po przerwie Pegza), Trzmiela, · Ja&i:ński; 
Stollenwerk, Sowiak, Król, Janczyk, śledź 

Czerwoni grali nie nadzwyczajnie i to 
niemal we wszystkich linjach z wyjat-
1tlem obrońców. • 

Mila nie miał swego dobreg·o dnia, po Flora lewy obrońca i środkowy pomocnik jecznie się ustawiając, również obrońca 
moc zwłaszcza w pierwszej połowie znacz Odry, graczy tej miary już·dawno nie wi Flory miał nadzwyczaj efektowne dalekie 
nie ustępowała Węgrom, nie mówiąc już dzieliśmy na łódzkich boiskach. wykopy. 
o ataku, w którym najsłabiej wypadł Remay przedewszystkiem odmacza się Pierwsza połowa upłynęła pod znacz-
Król. nadzwyczaj pięknym biegiem, i efektow ną przewagą. WęgTÓW gdzie atak walczył 

Węgrzy zaprezentowali się dobrze gra nymi strzałami, on właśnie uzyskał zwy- z obro1w i pomocą Czerwonych, a strzały 
jąc przedewszystkiem fair, przytem dość cięską bramkę strzeloną na dwie minu- czy też centry Remaya III budziły ogólny 
dobrem wyrobieniem technicznem jak i tu przed końcem meczu, po ładnym solo zachwyt. Wreszcie w 35 minucie z rzutu 
dobrem startem do piłki. biegu i efektownym strzale z 25 metrów. wolnego uzyskują Węgrzy prowadzenie. 

Na czoło wybił się przedewszystkiem Pomocnik środkowy Odry był świet- Mila mimo robinzonady puścił piłkę do 
Remay III, prawoskrzydłowy, jak również I nym tak w ofenzywie jak defenzywie, ba siatki. 

Ostatnie siedem minut upływa <lopie-
- ro pod znakiem przewagi ŁKS-u, który 

ĄECZE LIGOWE 
też uzyskuje wyrównującą bramkę przez 

Sowiaka z podania Janczyka. 
Po nrzerwie ŁKS bierze się energiczniE. 

do pracy tembardziej, że miejsce Kubia-

s • • k C h • T ka objął Trzmiela, a tego Pegza. ensaCyJne poraz i zarnyc I urysłÓW Atak szedł sprawniej jednak zawo­
dził pod bramką.. Węgrzy dopiero na kilka 
minut przed końcem przeprowadzają pra WISŁA - TURYSCI 5:1 (1:0) 

KRAKóW. Sobotni mecz ligowy roze 
grany w Krakowie przyniósł zwycięstwo 

drużynie krakowskiej. Do przerwy prze­
waga Turystów, których atak nie wykorzy 
stuje całego szeregu dogodnych sytuacyj 
podbramkowych. Wisła zdobywa jedyny 
punkt z wolnego przez Reymana I. 

Po przerwie przewaga Wisły, która zy­
skuje cztery bramki przez Reymana II, Ko-

więcej z gry. Bramki zdobyli: dla Czar­
nych Sawka, dla Warty Knioła 3, Rado­
jewski 1. Sędziował p. Brzeziński.. 

WARTA - POGOŃ 3:2 (3:0). 

wem skrzydłem atak, a Remay III uzy-
skuje zwycięskiego goala. 

'I'ak Nemzetti jak i ŁKS mieli kilka 
„murowanych" sytuacyj do podwyższe. 
nia wyniku, lecz napastnicy zawiedli strza 
łowo. 

W rezultacie mecz przyniósł zasłużone 
zwycięstwo go~ciom. 

Publiczno&ci około 1500 osób. 
Sędziował dobrze ;,. Wardęszkiewiez .. 

@IP'UY• aa a tiW'Wlllllm!W~ 

~~~~!!!!!!!!l!!!l!!!!!l!!l!l!!!l!!!l!l!!!l!!!!l!!!!!l!ll!!!!!lll!!!!l!!!'!!~ll!!!!!lll!!!!!!!!!il!!!~!!!!! walskiegi i Adamka. Sędziował słabo p. 
Walczak z Warszawy. 

Drugi swój mecz o mistrzostwo Ligi 
we Lwowie wygrała Warta zasłużenie. Do 
przerwy przewaga Warty, która zdobywa 
bramki przez Kniołę 2 i jedną przez Prze­
bysza. Po przerwie Warta opada na si­
łach i Pogoń zdoby·wa bramki przez Pras­
sa i Hankego z karnego. . Sędzia p. 
Schweig. · 

Tabelka gier li~owych 
3 rekordy pływackie WARSZAWIANKA - CRACOVIA 2:2 

W sobeftę i niedzielę odbyły się w War · ' (1 :O). 
&Zawie mistrzostwa pływackie stolicy na WARSZAWA. Do przerwy przewaga 
których pobite zostały trzy rekordy Pol- Warszawianki, po przerwie Cracovii. Bram 
ski, a mianowicie: 5 Orntr. Szreibman czas ki dla Warszawianki zdobyli: jung i Lu-
29,4, 100 mtr. stylem dowolnym-Szreib xemburg, dla Cracovii Rusinek i Szperling 
man 1,09, 1. 200 mtr. stylem klasycznym z karnego. Sędziował p. Bilor. Warsza­
Jurkowski 8.13, 1. 

wianka wystąpiła bez Szenajcha i Terlic-

Heljasz bije rekord 
Polski 

kiego. 

WARTA - CZARNI 4:1 .(2:2) 
LWóW, ·Sobotni mecz o mistrzostwo 

ligi wygrała drużyna Wart~·, która miała 

GARBARNIA - IFC. 2:2 (1:2). 

KRAI\óW. Wczorajszy mecz o mi­
strzostwo ligi przyniósł po jednym punk­
cie każdej drużynie. Do przerwy lekka 
przewaga gości, dla których bramki zdo­
byli: Pośpiech i Geisler, dla Garbarni Smo­
czek. Po przerwie wyrównuje Bator. Gra 
bardzo interesująca. Sędzia p. Szymba. 
Publiczności .3000 osób. 

PRZEMYśL. Na zawodach jubileuszo 
wych Polonji, Czarni (Lwów) zwyciężyli 
drużynę' miejscową 3 :2-

Gier _ ,.br. 
1 Warta 12 33: 20 
2 Wisła 11 33: 24 

punkt 
16 
15 

3 Ł. K. S. lJ 18 : 17 14 
4 Czarni 9 29: 21 11 
5 Cracovi~ 11 21: 17 11 
6 Garbarnia 11 28 : 26 10 
7 Ruch . 9 17:16 10 
8 Legja 11 15 : 17 9 
9 I. F. C. lO 12: 19 9 

10 Warszawianka 10 12: 14 8 
11 Turyści 10 13 : 26 8 
12 Pogoń 10 17 : 22 7 
13 Polonia 10 18: 27 5 

Tabelka gier klasy A Les.zno: W dniu wczorajszym odbyły 
słt tu zawody lekkoatletyczne z udziałem 
zawodników Warty poznańskiej, na któ­
rych Heljasz pobił rekord Polski w rzucie 
kulą, osiągając 18 mtr. 91. M 

Ł. Z. O. P. N-u 

ecze A-klasowe 1. Orkan ~~r ~~:~~ p~~kt. 
Z d b N

• d • f 2. Ł. T. S. G. 12 52: 18 18 
awo y okserskie 1espo z1ane zwyc ęslwa najsłabszych drużyn 3. Ł. K. s. Ib 11 25:12 1s 

4. Widzew 12 34 : 21 15 
Poznań-Łódź Union 7" WKS 7 :i (1 :1). ~iespodz~e i odnieśli zupełnie z~służoną. porażkę. So- s. w. K. s. 12 38: 25 l'\ 

wane zwycięstwo Umonu w mistrzostwie kół był drużyną znacznie lepszą i przewa- 6. Burza 13 26 : 29 11 
Poznań: W dniu wczorajszym odbyły 

się w Poznaniu międzyklubowe zawody 
h?kserskie, które przynioły zaszcztyny wy 
mk drużynie bokserskiej łódzkiego Soko­
la. Wyniki przedstawiają się następuja­
co; Kokosiński (W) bije Małoszczyka (S) 
na punkty, Majchrzycki bije Sobińskiego 
(S) na punkty, Kempa (S) bije Nowickie 
&? na punkt~, Stempniak (W), Klimczak 
n1erostrz~gmęta, Seweryniak {S) bije 
G~otowskiego przez k. o. w drugiej run­
dzie. Weyerowicz (S) bije Gorczyńskiego 
przez po?danie się przeciwnika w drugiej 
rundzie i Stroński (W) bije Trzonka (S) 
przez poddanie się w drugiej rundzie. O­
<> tateczny wynik 7 :7. 

Szosowe mistrzostwa 
kolarskie 

• W dniu "'.czorajszym odbyły się na szo 
s1~ w Krzywm pod Zgierzem wojewódzkie 
mistrzostwa kolarskie na szosie. Starto­
wało 4? zawodników, do mety przybyło 
28. Pierwsze miejsce zajął Kłosowicz 
(TZS), w dosk?nałym czasie 3 g·odz. 9 m. 
50,2 sek. Drugi Sobolewski (Kalisz) 3 <Y, 

15 m. 36,2. 3) Kołodzieiczyk (Union) 3, g. 
16 m. 88,2 sek. 

klasy A. WKS wystąpił z siedmioma re- żał. Sędziował p. Izrael. Sokół II - Tury 7. Turyści Ib 10 24: 32 9 
zerwowemi Sędziował p. Bira. ści II 3 :1. 8. Union 12 35 : 43 9 

Widzew LKS 1:0 (0:0). Mistrzostwo Pabjanice: PTC-Hakoah 1:0 (0:0).
1

• 9. Hakoah 10 18:31 8 
klasy A. ŁKS nie zasłużył na przegranL!. Zawody o mistrzostwo kla.sy rozegrane w 10. P. T. C. 12 17: 42 7 

~rkan - Burza 1 :2 (1 :2~. Spotkanie dniu wczorajszym w Pabjanicach pnynio 11. Sokół 12 21: 52 5 
o ~mstrzostwo _klasy A przy~10sło nadspo sły nei'Zasłuione zwycięstwo drużynie pa- -~~~*~~~~·~!'!!!~~~~~!! 
dz1,ew~ne zwy~ięstwo druż;yn1e Burzy! dla bjanickiej. Hakoah był zespołem znacznie ' 
ktoreJ bramki zdobył Wildeman I i dla lepszym i· przeważał przez 80 minut lecz Prze-
Orkanu - Miller w pierwszej minucie atak nie był w stani~ zdobyć bramki.' PTC 
gry. . natomaist w 83 minucie zdobywa jedyny chodząc 

Zgier~: - Sokół - Turyści Ib 5:3 punkt, zapewniając sobie zwycięstwo. W 1· (3:1). Mistrzostwo klasy A. Turyści wy- ostatniej minucie sędzia dyktuje rzut kar 'U icą 
stąpili ~ znacznie osłab~onym składzie ny dla Hakoahu, którY. nie zostaj.e wyko- uważaj 
bez Krugera, Hermansa i Ałaszewskiego rzystany. Sędziował p. Wardęszkiewicz. • a u lknlesz 

Mecze 8-klasowe 
Orkan II:- Burza II 3:0. Przedmecz Kadimah - Concordia 4:1 (1:1). Mi-

r~z~rw. przymósł z:a~łużone. zwycięst:"'o strzostwo klasy B. :Zasłuż<>ne zwycięstwo 
druzyme karolewskieJ, Sędzwwał p. Rich Kadimahu. Do przerwy gra otwarta, po 
ter. · przerwie przewaga drużyny miejscowej. 

Hasmonea - Pog.oń 5:1 (2:0). Mi- Sędziował p. Szer. 
s~rzostwo klasy B. Zasłużone zwycięstwo Kadimah II - Głuchóniemi O :O. Za-
Hasmo~ei. Sędzi~wał p. Dancygier, z po wody towarzyskie. 
wodu meprzybycrn wyznaczonego sędzie- Widzewska Manufaktura - Geyer 0:3. 
go. Mistrzostwo klasy C. Nadspodziewane 

Hasmonea Il.- Pogoń II 1 :1. Pr.zed zwycięstwo Geyera w stosunku 3:0. 
mecz rezerw o mistrzostwo klasY C. I ŁKS - Kadima~ 4:3 .(0-:3). 

. , 

kalectwa 

Tragedja w cyrku 
Onegdaj w godz. popołudniowych w 

cyrku przy ulicy Narutowicza wydarzył 
się tragiczny wypadek. W czasie zdejmo· 
wania z wozu wielkich rozmiarów maszt'l.J 
przez 10 robotników, konie nagle ruszyły 
i robotnicy upuścili słup na ziemię. 

Jeden z robotników Ignacy Sobolew. 
ski nie zdążył odskoczyć w bok i dostał 
się pod maszt. Gdy po wielkich trudach 
usunięto ciężar z robotnika okazało się, że 
nie~zczęśliwy; ma strzaskaną. nogę • 

,• 
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Z OKRĘGOWEGO_ SWIĘT A 
Przysposobienia Wojskowego i Wychowania Fizycznego 

w rezydencji Prezydenta ·Rzeczypospolitej w · Spale. 
Największq bod·~; fJoską wszystkich u­

dających się do Sp •ły na tegoroc.1:1;e świ<;;­
b P. W. i W. F. ·Yll&. b <;stja pogoJy. U­
lewny deszcz, padający przez cały piątek, 
nie wróżył nic dobrego, a i sobotni pora­
nek nic pewnego pod tym względem nie 
zapowiadał. 

Jakkolwiek o godz. 6-ej rano ukazało 

się na chwilę z poza chmur słońce - to 
po tylko, by za moment ukryć się za chmu 
rami gęsto zasuwającemi horyzont. Dla­
tego też ciężko było od rana ustalić jakiś 
~cisły prognostyk na pogodę. 

Ta okoliczność była z pewnością po­
wodem, że na stadjonie widzieliśmy stosun 
kowo mniej widzów niż w roku ubiegłym. 
Każdy bowiem z wybierających się wczes­
nym rankiem do _ Spały, nie wyłączając ni­
żej podpisanego, jeżeli chodzi o pogodę, 
ryzykował. 

Dzięki uprzejmości wiceprezesa Rady 
Miejskiej, p. Józefa Wołczyńskiego, który 
od 6 rano był' zajęty ekspedjowaniem dru­
żyny robotniczej I. K. Pozna11skiego, przyj 
mującej udział w zawodach piłki koszyko­
wej, o godz. 7.30 zajmujemy miejsca w sa­
mochodzie, aby przez Rzgów - Ujazd -
Tomaszów udać się do Spały. 

Pogoda wciąż pozostaje pod znakiem 
.tapytania. Na trzy kilometry przed Ujaz­
dem SIJQtykamy drugie auto naszych zawo­
dników „leżące" na szosie. 

Pytamy o powód „ano kicha nawaliła", 

Zawody kolarskie 
w Helenowie 

W sobotę i niedzielę odbyły się w Hele 
nowie międzynarodowe zawody kolarskie 
za dużemi motorami. W sobotę z ważniej 
szych biegów wymienić należy wyścig „a­
sów", w których pierwsze miejsce zajął 
Pusch, przed Braunerem i Zybertem. W 
trzech biegach za motorami na 10, 20 i 
40 klm. pierwsze miejsce zajął Dorn. 

W dniu wczorajszym odbyły się woje 
~ódzkie mistrzostwa kolarskie w których 
-pierwsze miejsce zajął Zybert w czasie 
13,2 przed Szmidtem, Braunerem i Pu­
schem. 

W biegach dystansowych 3 razy po 20 
klm. pierwszy raz zwyciężył Koles 24, 22 
8, drugi Dorn, 21, 33, 6, trzeci raz rów­
nież Dom 21, 13, 6. Organizacja zawodów 
wzorowa. 

opony rezerwowej niema - trzeba więc u­
sunąć powód „katastrofy". Musi to jed­
nak potrwać może około kwadransa. Po­
zostawiamy samochód jego losowi, a sami 
dajemy gazu, aby zdążyć do Spały na 
pierwszy punkt programu, rozpoczynające­
go się o 8.45. 

Pomimo tego, że na lepszych odcinkach 
drogi pędzimy z szybkością powyż.ej 90 ki­
lometrów, wobec ogólnie złego stanu szosy 
- przybywamy do Spały punktualnie o 
godz. 9-ej. W międzyczasie słońce znów 
wyjrzało z poza chmur, a w momencie, kie 
dy dojeżdżaliśmy do Rezydencji Prezyden­
ta - tonęła ona w promie_niach słońca. 

Tracimy na dojście do stadjonu o­
koło 10 minut czasu, a kiedy wchodzimy 
na stadjon, odbywa się już msza polowa, 
którą odprawia ksiądz kapelan Mikołaj Bo­
janek. Na nabożeństwie był obecny Pan 
Prezydent Rzeczypospolitej w otoczeniu 
domu cywilnego i wojskowego. Z pośród 
obecnych widzimy p. min. Boernera, woje­
wodę jaszczołta, gen. Małachowskiego. 

Wokół stadjonu w szyku bojowym ustawio 
ne są formacje wojskowe oraz Przysposo­
bienia Wojskowego i Wychowania Fizycz­
nego, przyjmujące udział w święcie. 

Po skończonem nabożef1stwie przed 
swą rezydencją w otoczeniu świty przyjmo 

Turniej Walk francuskich 
w cyrku 

Dwudziesty dziewiąty dzie11 turnieju 
przyniósł walki: 

WAJNURA - ORŁOW 

Walka bez rezultatu. 

KARSCH - POOSCHOFP 

Zmagania dwóch olbrzymów nic przy-
noszą rezultatu. t 

- WAJNURA - śPIEWACZEK 
KARSCH - śPIEWACZEK Przerzutem przez głowe zwvcięża Waj 

Zwyciężył olbrzym z Gór Harcu w 7 mi- nura w 18 minucie. 
nucie „podwójnym nelsonem' • 

STIBOR - KORSNATZ 

Brutalny Kornatz zdyskwalifikowany, 
Stibor zwycięża. 

PETROWICZ - POOSCHOFF 

Walka do 60 minut nie daje rezultatu, 
poczem przechodzi na punkty, wygrywa 
Pooschoff 3 :2. 

Trzydziesty dzień turnieju: 

ORŁOW - PETROWICZ 

Walka bez rezultatu. 

Listy z Belgji 
• 

SZTEKKER - KORNATZ 

Mistrz Polski w 35 minucie zwycięża 

Niemca „ruladą w parterze", 
Do turnieju przybył tegoroczny mistrz 

świata wagi średniej, ulubieniec Paryża i 
zdobywca złotego puharu, Piotr Ferysta­
noff (Bułgar). 

Dziś wałczą: 

Orłow - Kohler. 
śpiewaczek - Ferystanowf. 
Stibor - Pooschoff (eliminacyjna). 
Sztekker - Petrowicz (decydująca). 

Zycie społeczne, gospodar·cze 
i polityczne w Brukseli · 

wał Pan Prezydent defiladę oddziałów 
Przysposobienia, zgodnie z programem, a 
niemal wszystkie z nich wyróżniały się do­
brym szykiem i dziarską postawą. 

Po defiladzie przyjął Pan Prezydent u 
dział w obiedzie żołnierskim, podczas któ 
rego wygłosł krótkie przemówienie dowód­
ca korpusu Nr. 4, p. gen. Małachowski, 
poczem o godzinie 11-ej rozpoczęły się włcl 
ściwe zawody sportowe defiladą wszyst­
kich zawodników, którą prowadził por. 
Woskowicz. Z pośród szeregu imprel 
sportowych niezwykle pięknie wypadł po­
kaz gimnastyczny łódzkich hufców szkol­
nych, prowadzony przez wizytatora kura­
torjum okręgu szkolnego łódzkiego, p. P.r 
łomskiego. 

Również zawodnicy .dyr. Wokzy1iskie­
go, drużna robotn,icza I. K. Poznańskiege, 
nie uczyniła nam wstydu, odnosząc w ko 
szykówce nad swoim przeciwnikiem wyso­
kocyfrowe Z\~ycięstwo. 

Pozostała część zawodów odbyła sit 
ściśle według programu. Na zawody popc>o 
łudniowc przybył wraz z Panem Prezyden­
tem Rzplitej, p. premjer dr. Kazimierz śwl­
talski. 

O godzinie 18-ej Pan Prezydent osobiś.. 
cie wręczał nagrody zwycięzcom w poa. 
czególnych zawodach. W rezultacie oka­
zało się, że największą ilość nagród zdol>J­
ły drużynie łódzkie - doskonale się na za. 
wodach zarówna pod względem ilościo­

wych jak i jakościowym prezentujące. 

Szczegółowe wyniki zawodów podamy w 
w jednym najbliższych numerów „Hasła„, 

Całość zawodów wypadła niezwykle de 
datnio, to też wszyscy obecni odnieś& 
jaknajlepsze wrażenie i dlatego powracaliś­
my do Łodzi w b. miłym nastroju po ca-
łym dniu pełnym wrażeń. R. H. 

ne i świetnie postawione. Poza Niemcami 
żadne państwo niema tak postawionego 
przygotowania zawodowego, jak Belgja. 
A jednak, wnioskując na podstawie wy­
stawionych produktów rzemiosła, nie moi 
na wydać dodatniego sądu o sprawności 
ręki rzemieślnika belgijskiego. Rzemieśł· 
nik polski ma mniej ogólnego przygoto­
wania, ale sprawnością przewyższa go. 

(Od naszego specjalnego korespondenta) Przewyższa go też pod innemi względami 
. . . . - a mianowicie chęcią wielkich zysków. 

Bruksella, w czerwcu. Je.st osobistemu uzr:anm . kupca: .. To te~ Rzemieślnicy wspólnie z drobnymi kupca 
Bruksella, jest miastem handlowem. w;i.eczorem handel się naJbardzieJ rozwi mi stanowia. klase średnia. Do niej zali­

Samo już położenie geograficzne ją na to ja. W d~ie~ Belgijczyk pracowa_ł, ~ wie- czani drobni rentj~rzy, któ~zy grupują się 
-------'""'."""-------- przeznacza. Jako stolica zaś kraju skupia czorem 1dzi~ po zakupy. _Ma to 1 u.ie:r:i~e j?.k wspominałem, z pośród szerokich 

w sobie siedziby całej masy różnorodnych s~ron~. ·Wie~zorem. bowi.em · wyludmaJą. warstw społeczeństwa belgijskiegoi, umie 
spółek akcyjnych. Kapitały belgijskie pra się m1es-z~ama rodz~me _,a wszystko '."Y: jącego oszczędzać. Ze względu na tańsze 
cują po całym świecie. Spółka akcyjna - lega na ulice. Kaw1i:irme, .~es,taurac~e I koszta życiowe w Brukselli mieszka spo­
najwygodniejsza forma ich asocjacji. karczmy ~ą prz~p:łmone. PiJa~~two Jest ra ilość cudzoziemców żyjących z renty. 
Belg oznajmiony jest z nią, interesuje się tu · uprawiane wsrod _warstw m~szy~h n_a Wyższe warstwy społeczeństwa bruksel­
tą formą akumulacji kapitału, gdyż na ~ze~oką skalę. Po uh_cac~ taczaJą ~1~ P~- skiego _ to przedewszystkiem wielcy Ulubienica 

Paryża 
to najzabawniejsza i najweselsza 
szampańska farsa tryskająca 
niebywałą werwą i humorem 

W ROLACH GŁOWNYCH: 

DOLLV GlłEf 
ARDlłE lłOANllE 

Wkrótce kino „P ALA CE" 

. każdym kroku spoty1fa się broszury po- Jam, zwłasz~za w dzi~lmcach !zen:-iesln~- kupcy. Wielkie sklepy wszelkiego rodzaju 
pularne, omawiające stronę prawną spó- cz? : r?botmczY:ch m?zna codz_1enme, w1- _ z pięknemi, nowoczesnemi mządzenia­
łek prawnych. Wielkie prospekty porozle dziec ciekaw:e obrazki. Zar?bk1_ naogoł ~o mi i bogatą reklamą zdobią miasto. Wsię 
piane na ulicach miasta a rozpisujące bre P?zwalaJ~ na to. J?rzeciętme robotmk dzie atoli niezwykła grzeczność i uprzej 
podwyższenie kanitału, czy też zapowiada zarabia za osm god~m pracy 10 - .15 mość dla kupujących. Chociażby nawet 
jące powstanie nowych spółek chętnie są zł .. <10 - 60 f;an~uw), ~.koszta wyzy- klijent oglądał wielkie ilości rzeczy, a ku· 
czytane przez ludność. Belgowie - to na w1.ema ~ą i:aogoł mzsze, mz '~ Po!s.ce. To pił tylko drobną, to jednak zawsze po 
ród pracowity i oszczędny. Dzięki temu w tez połozeme warsztwy robotmczeJ Jest tu zapłaceniu otrzyma podziękowanie i za. 
Belgji klasa drobnych rentjerów jest li- daleko lepsze. Stostmki mieszkaniowe też proszenie do dalszego odwiedzenia firmy. 
czna a stolica kraju - Bruksella - prze są. ?obre, a~zkolwiek t.utaj nie narz~lmj?· Cudzoziemcy zwłaszcza są trakto1.vani 2. 

wodniczy pod tym względen'l.. Są całe Kaz?'.1 rodzma. robot~1cza i~a przec1ętme największą uprzejmością. Są też olbrzy­
dzielnice zamieszkałe przez nich. Dzięki P?koJ z kuchmą. Dzi~ czymone, są s~ara- mie magazyny, w których wszystko mtlż 
daleko posuniętej inicjatywie osobistej i ma o dalsze polepszeme warunkow miesz- na dostać Cenami sa tańsze - a urzadze 
nie krępowaniu jej przez państwo Belg kanio\vych. Braku mieszkafl nie odczuwa nia luksusow.e. W j~nym olbrzymim.ba­
ma możność rozwinięcia swych wysił- ją. też inne warstwy. ~rzed domami_'na zarze, zajmującym prawie całą ulicę, na 
ków w kierunku zapewnienia sobie przy uhc~ch - moc o?fo~zen o wolnych m_ie~z kilku piętrach mieści się wszystko, co dla 
szłości. Może więc pracować ile chce. Skle kamach do wynaJęcia. \Varstwa rzemiesl- życia ubrania .,.ospodarowania, podróży 
py w Brukselli są. otwarte do późna w no nicza zarabia też dobrze. Są tu '',rgzystkie i t. p~ człowieka jest potrzebne. Najwięk­
cy. Niema tu obowiązku zamykania o go dane na to, b~ _techn~ka rzen:ieślnicza szymi bazarami są. tu: „tu bon marche" 
dzinie 7 wieczorem czego tak pilnie strze stała na wysokieJ stopie. S.zkolmc.two bo- i „Innovation. Obok nich sa też inne. 

,.. że no.1.U>Ja 11a.s;7J1. lecz pozostawionem to wiem zawodowe jest dobrze zorganizowa" • R. 
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"ODEON 
PRZEJAZD 2 

Najnowsza produkcja 1929 r. P• t. 

Cud XX wieku 
Komedja ilustrująca tragikomiczne przejścia bohatera 

który młmolł przeleciał przez Atlantyk 

• W rolach głównych: 

C. Tryonj Party -Ruth Miller 
Nadprogram z FARSA. 

CENY MIEJSC 

,,HASŁO" z dnia 1 lipca 1929 roku •• 

„ WODEWIL'' 
GŁÓWNA 1 

DZlł PlłEĄIElłA! 
Wielkomiejskie dancingi, Angielskie girlsy 
Afrykańskie jazz-bancły w obrazie p. t. 

Raj na ziemi 
tryskająca humorem farsa na tle kłopotliwej 
nocy poślubnej posła zarazem właśc. dancingu. 

W rolach głównych: 

Re~nhold Szynceł, Charlette Anders 
Nadprogram FARSA. 

Z N I Z O N E! C E N Y 

~r. 177 

„CORSO'' 
ZIELONA 2 162 

Po raz pierwszy w Łodzi - Sensacja 

P• t. HERSZT BANDY 
POTĘPIEŃCÓW 

Niesamowicie sensacyjny dramat o niebywałem 
napięciu 

w roli llandyty s A I N H A R D y 
Kuby dusiciela 

;~ał;~h Jerzy E. Stone Myrna Loy 
Nadprogram FARSA. 

ZNIŻONE! 

Bank Rzemieślników Łódzkich Kino-Teatr "PAL·ACE'' 
w Łodzi 

SpQclzłebda z op-. odp. 

Łódź, ul. Kilińskiego 123 
(gmach Towar~stwa Rzemieślniczego „Resursa ") 

przyjmuje 

kl d dn "' • od jednego złotego za opro- . 
W a y oszczę OSCIOWe c:eJJtowaniem, terminowe i na 

każde żądanie oraz zapisy na udziąłowców Banku. 

Załatwia wszelkie operacje bankowe. 

. ·~ ' . 
:. : . ! ~" . .' . 

Dziś i dni następnych! 
Najpotężniejszy film morski :::= 

KINO 

w OGRODZIE 
Orkiestra powlę1'e:io111a-

Na pierwsxy seans codz. od 4.30 do 
6-ei po poł. w soboty i niedziele od 
12-3 pp. wszystkie miejsca po 50 llr• 
U_'lV AGA. W razie njepogody seaiise 
117 na sali. 

p.t. Upiór oceanów 
Monumentalny dramat se~sacyjno·morski 

W rolach głównych: 

Ryszard Arlen iJacqueliąaLogą.o 
Nadprogram; Komedja aD.lor. w 2 akt. 

111111111111111-lllllmlllllt li 

DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! 
Przemiły film, rozgrywający się na tle sportów wodnych w słodkiem jarzmie rusałek 

P· t. Szczęście u kobiet 
Dzieje miłości, sprytu i szczęścia 

w rolach głównych para najmilszych artystów: 

Wiedenka Iris Arian \~i~~hy Andrzej Mationi · 
Muzyka M. LIDAUERA. Na pierwszy seana codz. od godz. 4.30-6 po poł• 

w soboty i niedziele od 2-3 wszystkie miejsca po 50 gr. i l zł. 

• T'ILKO I.JO 1flli!i 
KOSZTUJE SMACZNY i OBFITY OBIAD 

w bufecie klubowym „RES URSY" 
ul. Kilińskiego 123. 

167 

Dllł+ HELLElł 
Choroby skórne i wener. 
ul. Nawrot 2. Tel. 79-89 

Do 10 r. j 4-8 w. Dla pań specjalne 
godz. 3-5 po poł., w niedz. od 11-2 pp. 
Dla niezamożnych ce11y lec1)nie. 146 

Poradnia 
W en ero logiczna 
Lekarzy Specjalistów 
ul. Zawadzka Nr. 1 

Czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
w niedziele i święta 9 - 2 pp. 
od 11-12 i 2-3 pp. przyj. 

muje kobieta lekarz 
leczenie chorób wepe?ycznycb 
mo~zopłciowy~b i skórnych 

Badanie k:·wi i wydzielin na 
syfilis i tryper 

Kon:sultacie z neurologiem 
i. uroloiiem 

Gabiuet Swiatło·Leczuiczy 
KaNDety~a lebnlu• 

Oddiielna poczekalnia dla kobiet 

148 PORADA 3 zł. 

Sto SZYMANKO 
b. kuchmistrz rest. „TIVOLI" 

Dr. med. 

lłÓŻA Bił 
Dzielna 9, tel. 28-98 

Choroby skórne weoeryc:i:ne i mo-
c:i;opłciowe. 

Przyjmuje od 8-10 i o.d 5-8. Leczenie 
lampą kw•rcową. Oddzielna poczekalnia 
dla pań. Dla pań od 3-5 pp. 150 

Kupno 
i sprzedaż 

Sprzedaż 
starych gazet po 
cenach ko1tkure11-
cyjnych, Trompkow· 
ski, Składowa 23. 

Doktór Hs Sprzedam 
warsztat stolarski 
nieduży, wiadomość 
W schodriia 65, ślu-

choroby weneryczne, skórne i v1osów sarnia od 4-6. 95 

ANDRZEJA 2, TEL. 32·28 I 
Leci:enie lampą kwarcową, analiiy krwi, Wol111e posady 
i wydzielin. Pnyjmui11i codzien. od 8-10 ~----...., 
i 4-8 w. w niedziele i świi;ta od 10-12. 

Oddtielna p9czekalnia dla pań. 
Od 1-2 w Lecznicy (Piotrkowska 62). ••• ,. 
Makulatura 

do sprzedania 
Wiadomość w Adrninistracji. 

Potrzeony 
c:1łopak do m1t\ar· 
stwa,Julj11Sta 41 m. 4 

qfl 

Potrzebny 
14c~e1i dG ślusan1i, 
PiotrkC'wska 183. 

Potrzebny 
pracownik fryzjer• 
ski od zaraz. Wia• 
domość, ul. Łagiew· 
nicka Nr. 43. 201 

CENY PRENUMER.ATY 1 

W Łodxi z niedzielnym dodatkiem ilul!ltrowanym mies. zł. 4.10 
CENY OGŁOSZEŃ MIEJSCOWYCH: ~głoszenia firm za!1'~ejsc_owych, chociażby posiadających filie 

w Łodzi, a ~entrałe gd~1erndz1ej, o 50 prqc. dro~ej od cea miej­
scowych. Firmy zagran1c:i:ne o 100 procent drożej. K!iżda nowa 
podwyika obowią:i:uje wszystkie już przyjE<te ogłoszenia do zmia.'ly 
cen be_z Uf!rze_dni~go za"'.i~domienia. Za terminowy dru';: ogłosleń, 
komunikatow 1 ofiar administracja nie odpowiada. 

Zamiejscowa • " „ 5.-
Zagranic%na „ " „ „ „ 8.-
'Jdnoszenie do domu , " „ 0.40 
Prenumeratę można prierwać tylko 1 i 15 kaidego mieail\Cł 

Konto czekowe w p. K. O. Nr. 65,210 

Na I-ej stronie 50 gr. za wiersz milimetr. 1 łam (strona 4 łamy) 
W tekście 40 „ • „ 1 „ „ 4 „ , 
Za tekstem 30 „ „ 1 „ 4 „ 
Nekrologi 30 „ „ 1 „ : 4 „ 
Zwyczajne lO " „ „ 1 „ „(10 łamów) 
Drobne 10 gr., pqszukiwanie praey 5 gr. za wyraz. Najmniejsze 
Oll'ł~s~enie 50 gr. _Ogło11zenia nadesłiine eo ~odz. 7 wiecz. 30 proc. 
droz:eJ. Ogłoszenia w czerwonym kolorze 30 procent drożej. 

Artykuły, uade~łane bez oinaczenia honorarjum, uwaiane n 
za bezpłatne. 

. Rękopisów zarówno użytych jak i odrzucony:>h redakcjt 
me r.wr1tca. Ogłoszenia akcydensowe 30 p;ocent drotej. 

--------------------------------·---------------------------------------------------------Wydawca: Towarzystwo Rzemieślnicze „R~$ursa" w Ł~d~i. Oc:ibito w drukarni wła.sne~ Piotrkowska 15. Re.daktoJ" (;'dpowiedzialny: Adam Ż~c2.1kiewicg. 


